
tNiemcy wyślą 
75 delegatów 

na II Światowy 
Kongres Pokoju

BERLIN (PAP) Sekretarz 
generalny niemieckiego Korni, 
tetu Bojowników o Pokój — 
Heinz Willmamn w wywiadzie, 
udzielonym przedstawicielowi 
„Neues Deutschland". zakomu­
nikował, że na II Światowy 
Kongres Obrońców Pokoju 
Niemcy poślą 75 delegatów, w 
tej liczbie 25 z Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej oraz 50 
z Niemiec Zachodnich.
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ZSRR, Albanii, Bułgarii, Czechosłowacji, Polski, Rumunii, Węgier 
i Niemieckiej Republiki Demokratycznej

w sprawie uchwał nowojorskiej konferencji trzech mocarstw

o remililnryzncji Niemiec Zachodnich

[

PRAGA (PAP) Dnia 21 października 
w godzinach rannych odbyło się w 
gmachu ministerstwa spraw zagra­
nicznych Republiki Czechosłowac­
kiej w Pradze drugie posiedzenie 
konferencji ministrów spraw zagra­
nicznych Związku Radzieckiego, Pol­
ski, Czechosłowacji, Rumunii, Nie­
mieckiej RepublikiDemokratycznej, 
Węgier, Albanii i

Posiedzeniu przewodniczył 
przedstawiciel Albanii — W. 
Natanaili. Omawiano w dal­
szym ciągu sprawę remilitary­
zacji Niemiec Zachodnich. Po 
dyskusji, w której wzięły u- 
dział' wszystkie delegacje, u- 
tworzono komisje dla zredago­
wania złożonych wniosków.

Wieczorem 21 października 
odbyło się końcowe posiedze­
nie konferencji ministrów 
spraw zagranicznych ZSRR, Al­
banii, Bułgarii,. Czechosłowacji, 
Polski, Rumunii, Węgier i Nie­
mieckiej Republiki Demokra­
tycznej.

Przewodniczył minister spraw 
zagranicznych Bułgarii M. Nej- 
czew.

Konferencja przyjęła tekst 
deklaracji w sprawie uchwały 
nowojorskiej konferencji trzech 
mocarstw — Stanów Zjedno­
czonych, Wielkiej Brytanii i 
Francji — o remilitaryzacji 
Niemiec Zachodnich.

Tekst deklaracji
PRAGA (PAP). 19 wrześ­

nia br. został opublikowany

365 milionów złotych
z dodatkowego przemiału 12.193.750 kg zbóż 
iZilMm dk

Pracownicy zespołu młynów 
PZZ w Kaliszu postanowili na 
zebraniu wysłuchawszy refera­
tu ob. Gajdy, w obecności 
przedstawiciela KM PZPR 
Mariana Maciaszczyka i kie­
rownika zakładów Bolesława 
Hamburgera, doceniając zna.

Już zakupiono
545 tyś.' ton

ziemniaków
WARSZAWA (PAP). Dzię­

ki wysiłkowi pracowników 
gminnych spółdzielni — skup 
ziemniaków z tegorocznych wy- 
sokich*zbiorów  przebiega w ca. 
łym kraju pomyślnie.

Ogółem do dnia 18 bm. za­
kupiono około 545 tysięcy ton 
ziemniaków. Również dostawy 
dla najważniejszych ośrodków 
koneumcyjnych przekraczają 
zaplanowany poziom.

Rekordowe wyniki osiągnęły 
spółdzielnie pow. Koło, woj. 
poznańskie. O przedtermino- 
wym wykonaniu planu wkrótce 
po pow. Kolo zameldowały Po­
wiatowe Związki Gminnych 
Spółdzielni w Toruniu, Jaroci­
nie, Szamotułach, Rawiczu. Śro­
dzie i Wągrowcu. Dalsze mel­
dunki napływają codziennie.

r

Bułgarii.
komunikat o odbytej w Nowym 
Jorku tajnej konferencji mini­
strów spraw zagranicznych Sta­
nów Zjednoczonych Ameryki, 
Wielkiej Brytanii i Francji, na 
której przyjęto szereg separa­
tystycznych uchwał w sprawie 
niemieckiej.

W komunikacie podano, że 
rządy: Stanów Zjednoczonych, 
Wielkiej Brytanii i Francji za­
mierzają wysunąć sprawę za­
kończenia stanu wojny z Niem.

Ulirae iiuniie rzą# usd 

z powodu naruszenia granicy powietrznej ZSRR 
przez samoloty amerykańskie

NOWY JORK (PAP). De­
legacja Stanów Zjednoczonych 
w ONZ przekazała prasie w ce­
lu opublikowania list przedsta­
wiciela USA Austina do sekre­
tarza generalnego ONZ.

Li6t ten noszący datę 19 paź­
dziernika przyznaje, że samolo­
ty amerykańskie ostrzelały lot- 

czenie Rewolucji Październi­
kowej i walkj o pokój, dodat­
kowo dokonać do końca br. 
przemiału 12.193.740 kg zbóż 
o wartości ponad 365 milio­
nów zł. Plan roczny został już 
wykonany 11 bm.

Do zespołowego zobowiąza­
nia przyłąceyło się z indywi­
dualnymi zobowiązaniami 
szereg pracowników. Kierow­
ca ciągnika Marian Żyto po­
stanowił przejechać bez na­
praw dodatkowo 5000 km, a 
koledzy jego Kazimierz Pi­
larczyk przejedzie 2000 tono- 
godrzin oraz Jan Piechota 1000 
tonogodzin zanim oddadzą swe 
pojazdy do głównego remon­
tu.

Kierowca samochodu osobo­
wego Leonard Lisiak posta­
nowił przekroczyć ustaloną 
normę kilometrów o 10.000 
km. Kierownik grupy remor. 
towej Józef Jędrzejak zainsta­
luje do 7 listopada wialnię 
kaszkową w młynie nr 1, a do 
dnia 30 bm. nowy cylinder w 
czyszozalni młyna nr 3a oraz 
zakończy do końca roku ro­
boty mechaniczne i stolarskie. 
Murarze Walenty Sołtysiak i 
Mateusz Wawrzyniak wykona­
ją do 1 listopada prace murar­
skie w świetlicy młyna nr 1 
oraz kosze zasypowe według 
nowych pomysłów w młynach 
nr 3 i 2. (set) 
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cami i jednocześnie potwier­
dzono, że narzucony Niemcom 
Zachodnim „statut okupacyjny" 
będzie zachowany.

Komunikat mówi dalej o 
tym, że będzie dokonana re­
wizja poprzednich uchwał o 
zakazanych gałęziach niemiec­
kiego przemysłu, przy czym nie 
uczyniono żadnych zastrzeżeń 
w sprawie niedopuszczalności 
odbudowy niemieckiego prze­
mysłu wojennego.

Z komunikatu wynika zara­
zem, że głównym zagadnieniem 
konferencji trzech ministrów 
było zagadnienie ponownego 
stworzenia armii niemieckiej, 
zagadnienie remilitaryzacji Nie­
miec Zachodnich.

Już z wyszczególnienia tych 
zasadniczych punktów komu­
nikatu jest widoczne że nowo­
jorskie uchwały sępa: atystycz- 
ne rządów: Stanów Zjednoczo­
nych, Wielk'ej Brytańi i Frań.

nisko radzieckie w pobliżu Su­
chej Rzeczki.

List ten stwierdza, że ostrze­
lanie w dniu 8 października 
1950 t. lotniska koło Suchej 
Rzeczki przez dwa samoloty a- 
merykańskie o napędzie odrzu­
towym było wynikiem błędu, 
popełnionego przez nawigato­
rów i złego obliczenia.

Dowódca jednostki lotniczej, 
do którego należały samoloty, 
został usunięty ze stanowiska 
a przeciwko dwom lotnikom, 
którzy dokonali obstrzału, roz­
poczęto postępowanie dyscypli­
narne.

Rząd Stanów Zjednoczonych 
— stwierdza list — pragnie pu­
blicznie wyrazić swój żal z po­
wodu faktu, że amerykańskie 
siły zbrojne okazały się zamie­
szane w to naruszenie granicy 
radzieckiej.

Nauczyciele szkół zawodowych 
obradują nad zadaniami planu 6-letniego
Plan 6=letni stawia przed jrencję rozpoczęło odśpiewanie 

szkołami zawodowymi i ich J przez chór młodzieżowy pieśni 
nauczycielstwem ważne zada- r»v“ z
nie zasilenia szeregów wyko*  
nawców tego planu i wycho*  
wania młodych ludzi zdolnych 
do zbudowania ustroju socjali*  
stycznego w naszym kraju.

Nad zadaniami szkolnictwa 
zawodowego radzili w dniu 
wczorajszym uczestnicy rejo*  

nowej konferencji nauczyciel*  
skiej w Poznaniu. Konferencja 
odbyła się w auli Państw. Za= 
kładu Kształcenia Administra­
cyjno Handlowego prtzy ul. 
Śniadeckich. Obradom przewo*  
dniczył dyr, Fiedler,

Na konferencję przybyli 
przedstawiciele KW P®PR, ZVv 
ZMP. CUSZ, DOSZ, WRN, 
WKPB, ORZZ i ZNP.

Zasadniczym zadaniem 
ferencji było wytyczenie 
le zawodowej właściwej 
v. najbliższym, okresią. Konfe*

kon*  
szko« 
drogi

CZY 
TEl 
MK

cji w sprawie niemieckiej sta. 
nowią nowe, brutalne pogwał- 

(Ciąg dalszy na sir. 3)

Wszyscy do walki o pokój 
dla naszych krajów i świata 

List ołwady uczonych i pisarzy katolickich w Polsce 
do intelektualistów i działaczy katolickich we Francji

WARSZAWA (PAP) Na ręce ks. Boisselot, ks. Chail- 
ht, Henri Danielrops, J. M. Domenache, Stanislas Fu- 
met, ks. Gabel, Etienne Gils-on, ks. de Lubac, Jacąues 
Maritain, ks. Maydien, ks. Montuclard, ks. Riquet.

Panowie! Bezpośrednie nie-1 zagrażających pokojowi 
bezpieczeństwo zagraża ludz- i siednich narodów. Na granicy 
kości.

W imię polityki agres;j i woj­
ny realizuje się dziś próbę 
wskrzeszenia niemieckiego mi- 
Iitaryzmu.

Koła dążące do nowej wojny 
chcą uczynić z Niemiec Za­
chodnich główne narzędzie a- 
gresji. Dlatego popiera się tam 
oficjalnie ideologię odwetu i 
odbudowy „Trzeciej Rzeszy". 
Dlatego pozwala się i zachęca, 
by przywódcy polityczni w 
Bonn ły magnaci stali i gene­
rałowie Hitlera znów przema­
wiali dobrze znanym językiem 
wojny i odwetu.

Zwracając się do Was nie 
przesądzamy niebezpieczeń­
stwa. N:e głosimy nienawiści 
nacjonalistycznej, ani też szo­
winistycznych haseł. Z całego 
serca pragniemy współtworzyć 
ład, który by wykluczał woj- 
dy. niesprawiedliwości, wyzysk 
społeczny. Wychowujemy wła­
sne społeczeństwo w poczuciu, 
że po przezwyciężeniu hitleryz­
mu naród niemiecki zdolny jest 
do uczestniczenia we wspól­
nocie ludów pokojowych i 
twórczych.

Niemcy Demokratyczne wy- 
| rzekły się wszelkich roszczeń

ZMP-owskiej „Miliony rąk". Z 
kolej konferencję zagaił dyr, 
Fiedler, który nakreślił zebra> 
nym charakter i znaczenie kon*  
ferencji. ’

Referat na temat, planu 6-let- 
niego i wynikających zeń za*  
dań szkolnictwa zawodowego 
wygłosił dy.r. Eisbrenner, po­
czym ob- Kasprowicz omówił 
zadania' szkolnictwa zawodo*  
wego na rok 1950/51

Dyskusja, jaka wywiązała 
się po obu referatach, była do*  
wodem. że całe nauczycielstwo 
szkół zawodowych rozumie i 
docenia w pełni obowiązki ja« 
kie nakłada na nie plan 6- 
letni.

W 
ciele 
nych

dniu dzisiejszym nauczy- 
obradują w poszczegól*  
sekcjach naukowych.

(W)

Rozegrany w Warszawie na 
stadionie Wojska Polskiego w 
obecności 60 000 widzów mię­
dzypaństwowy mecz piłkarski 
reprezentacji Czechosłowacji i 
Polski zakończył się zwycię­
stwem gości w stosunku 4:1.

Drużyna czechosłowacka wy­
grała spotkanie zupełnie zasłu­
żenie, górując nad naszą jede­
nastką kondycją i techniką.

Zespół polski dopiero po 
przerwie mógł nawiązać rów­
norzędną grę, ale słaba dyspo­
zycja strzałowa naszego napa­
du uniemożliwiła osiągnięcie

Poznań g.fl
Warszawa V ■ “

Towarzyski mecz tenisowy 
zakończył się zwycięstwem Po­
znania 6:4. W ramach tego me­
czu Skonecki pokonał Piątka 
6:3, 3:6, 6:3. Największą nie­
spodzianką była przegrana pa­
ry warszawskiej Skonecki I Ra- 
dzio, którzy ulegli Piątkowi i 
Paluszewskiemu 7:9 i 5-7.

ŁKS Włókniarz $ . ft 
CWKS (W-wa)
ŁÓDŹ (PAP). W jedynym 

meczu piłkarskim o mistrzo­
stwo I ligi Ł. K. S. „Włókniarz" 
zwyciężył warszawski C.W.K.S. 
Widzów -10 tys.

są-

pokoju między Niemcami a 
Polską na Odrze i Nysie, przed­
stawiciele Niemiec Demokra­
tycznych i Polski podali sobie 
ręce*,  i poprzysięgli w brater­
skiej współpracy wyrównać la­
ta krzywd i nieszczęść, któ­
rych naród polski doznał od 
hitleryzmu.

Niestety, nic nie zostało zro­
bione w Niemczech Zachod­
nich, by unicestwić zbrodniczy 
posiew hitleryzmu. Niestety 
czyni się tam wszystko, by hit­
leryzm odrodzić. Odbudowuje 
się niemiecki przemysł wojen­
ny kosztem przemysłu krajów 
Europy. Działacze hitlerowscy 
cieszą się nie tylko pełną swo­
bodą działań a, lecz powierza­
ne im są wysokie, odpowie­
dzialne stanowiska państwo­
we. Generał Guderian, ten sam, 
który wydał rozkaz zrównania 
z ziemią naszej stolicy War­
szawy, który usiłował również 
zniszczyć Paryż, organizuje 
dziś w ukryciu nowy odwe­
towy Wehrmacht. Generałowie 
Rundstaedt, Manteuffel, Schwe- 
rin, Student — współodpowie­
dzialni za najstraszniejsze 
zbrodnie popełnione na ludno­
ści cywilnej na Wschodzie i na 
Zachodzie Europy, są dziś z 
honorami przywracani do wy­
sokich funkcji i godności. Oni 
to przygotować mają piecho­
tę niemiecką do nowych pod­
bojów.

Katolicy Francji. Szykuje się 
nowa agresja na nasz i na 
Wasz kraj. My, katolicy pol­
scy, apelujemy do Waszych su­
mień i do Waszego rozsądku. 
Wspólnym, ze wszystkimi ludź­
mi dobrej woli na świecie, so­
lidarnym wysiłkiem możemy 
zapobiec grożącemu nieszczę­
ściu i nie dopuścić do straszli­
wych w konsekwencjach ka­
tastrof.

Apelujemy do opinii publicz­
nej katolickich środowisk 
francuskich, których odwagę i 
dalekowzroczność znamy i ce­
nimy.

Apelujemy do duchowieństwa 
Francji, do katolickiej prasy 
i do katolickich społecznych 
organizacji masowych, by uży­
ły całego swego wpływu i 
zmobilizowały wszystkie siły, 
dla zdecydowanego przeciwsta­
wienia, się niebezpieczeństwu, 
które zagraża tak drogo oku­
pionemu pokojowi Europy.

rezultatu bramkowe-lepszego
go.

Punkty 
uzyskali: 
Jedyny punkt dla Polski zdo­
był Gracz.

Sędziował — Bela (Węgry).

dla Czechosłowacji 
Preis (3) j Cejp (1).

d/®r żużlu

101:54
Hokej na trawie
LIGA HOKEJOWA 
Stal (P) — Chrobry (Gn) 2:0 
Związkowiec (Gn) —

Stal (Gliwice) 2:1 
Kolejarz (Gniezno) —

Stal (Gliwice) 6:0 
Związkowiec (Gniezno) —

Związkowiec (Poznań) 5:0 
O WEJŚCIE DO LIGI 
Ogniwo (Gniezno) —

Spójnia (Bydgoszcz) 2:1

K/oso A POZPN
Spójnia (Kalisz) — Unia (śro­

da) 1:1
Kolejarz (Jarocin — Budowlani 

(Poznań) 3:1
Kolejarz (Leszno) — Włókniarz 

(Poznań) 3:0.
Stal (P) — Gwardia (Kai.) 0:1
Związkowiec Ib — Kolejarz 

(Kępno) 1:0
Kolejarz (Piła) — Spójnia (Po­

znań) 0:3

Apelujemy, byście wspólnie 
z nami walczyli o pokój dla 
naszych krajów i dla świata.

Apelujemy, byście wspólnie 
z nami walczyli przeciw remi­
litaryzacji Niemiec.

Mamy nadzieję, mamy pew­
ność, że Wy, Panowie, podzie­
lacie nasze stanowisko. Tra­
dycyjna, odwieczna przyjaźń 
rączy naród francuski z naro­
dem polskim. Lecz, jeżeli zwra­
camy się dziś za pośrednic­
twem Panów do ogółu katoli­
ków francuskich, to nie dla­
tego tylko, że jesteście repre­
zentantami Francji, równie jak 
my dotkniętej wojnami nie­
mieckiego miiitaryzmu.

Zwracamy się do Panów, po­
nieważ jesteście przedstawi­
cielami myśli i 6ztuki francu­
skiej, tych dwóch dziedziń 
francuskiego ducha, które nie­
jednokrotnie zaważyły w dzie­
jach Europy i Świata. Wasze 
słowa i stanowiska znaczą 
wiele i mogą mieć wielki 
wpływ na bieg wydarzeń. O- 
czekujemy z nadzieją, że Wy 
Par-wie, zabierzecie głos, aby 
autorytet swej wiedzy i swego 
talentu rzucić na szalę wielkiej 
sprawy pokoju między naroda­
mi.

Ks. Stefan Biskupski, profe­
sor Uniwersytetu Warszawskie­
go, redaktor naczelny miesięcz­
nika „Ateneum kapłańskie"! 
ks. Piotr Chojnacki, profesor U- ■ 
niwersy tetu W arezawskiego;
ks. Jan Czuj, dziekan Wydziału 
Teologii katolickiej na Uniwer­
sytecie Warszawskim; ks. dr 
Eugeniusz Dąbrowski, dr nauk 
biblijnych; Jan Dobraczyński, 
literat; Antoni Goiubiew, lite­
rat; Paweł Jasienica, publicy­
sta; ks. Aleksy Klawek, dzie­
kan Wydziału Teologii na Uni­
wersytecie Jagiellońskim w 
Krakowie; ks. Kazimierz Kłó- 
sak, wykładowca Uniwersytetu 
Jagiellońskiego w Krakowie; 
ks. prof. Józef Pastuszka; ks. 
Antoni Pawłowski, profesor U- 
niwersytetu Warszawskiego, re­
gens Seminarium Warszawskie­
go; Bolesław 
tor naczelny 
i jutro"; Jan 
Uniwersytetu 
członek Polskiej Akademii U- 
miejętności; Stefania Skwar*  
czyńska, profesor Uniwersytetu 
Łódzkiego; Tadeusz Lehr-Spła- 
wiński, profesor Uniwersytetu 
Poznańskiego, czl. P. A. U.; Je­
rzy Turowicz, redaktor naczel­
ny „Tygodnika Powszechnego"; 
ks. infułat Ludwik Zalewski, 
prezes lubelskiego towarzystwa 
naukowego; ks. profesor Mie­
czysław Zywcsyński.

Piasecki, redak- 
tygodnika „Dziś 
Sajdak, profesor 

Poznańskiego.



Zlikwidujemy całkowicie analfabetyzm
W NASZYM KRAJU

35 tys. kursów dla ponad pół miliona osób
otworzy analfabetom drogę do dalszej nauki

gniazdem szpiegowskim
przeciwko Rumuńskiej Republice Ludowej

WARSZAWA (PAP). W związku z rozpoczynającym 
się 22 bm. „Tygodniem Walki z Analfabetyzmem" peł­
nomocnik Rządu do tyalki z analfabetyzmem min. Ste­
fan Matuszewski udzielił przedstawicielowi PAP wy­
powiedzi na temat zadań „Tygodnia".

„Mamy za sobą dwie wielkie 
kampanie walki z analfabety?, 
mem — mówił min, Matuszew­
ski — kampanię jesienno - zi­
mową 1949/50 i wiosenno . let­
nią 1950 roku. Obecna, trzecia 
z kolei, będzie decydującym 
krokiem na drodze likwidacji 
analfabetyzmu w naszym kraju. 
Zadaniem jej jest zorganizować 
35.000 kursów i zespołów po­
czątkowego nauczania dla po. 
na.d pół miliona osób. Poza tym 
.będzie się uczyło indywidual­
ni 20.000 analfabetów. Kardy- 

• aiąlnym warunkiem wykonania

Wyniki 
konkursu radiowego 
na teksty

pieśni masowych
Biuro Festiwalu Muzyki Pol­

skiej Wespół z Polskim Ra­
diem ogłosiło w czerwca ot­
warty konkurs radiowy na tek­
sty literackie pieśni masowych. 
592 autorów nadesłało 1.390 
prac. Sąd konkursowy uznał 
25 utworów za odpowiadające 
treścią i formą warunkom kon­
kursu i przyznał 13 nagród po 
20.000 zł następującym auto­
rom: Janowi Adamkowi z War­
szawy („Z biedą w bój"), Lud­
wice Burzyńskiej z PGR Pod­
zamcze („Kołysanka matki 
traktorzystki"), Stanisławowi 
Czachoraskiemu z Kobyłki 
(„Ponad normę"), Krystynie 
Gajewskiej z Brwinowa 
(„Pieśń o pieśni"), Danucie 
Gellnerowej j Torunia („Koły­
sanka"). Tadeuszowi Goeblowi 
z Wyrzyska („Pomorzaczek"), 
Zygmuntowi Koczorowskiemu 
z Warszawy („Pieśń traktorzy­
stów"), Leopoldowi Lę-winowi 
Z Warszawy („Wyszłabym ją"), 
Antoniemu Niewiadomskiemu 
ze Słupska („Nowy Domek"), 
Henrykowi Rajterowi z Dzier­
żoniowa (..Marsz Młodych") 
Lucjanowi Sosze z Wrocławia 
(„Wrocław ma swoją piosen­
kę"), Wacławie Stępień z Wi­
lanowa („Chłopska Kołysan­
ka") i Stefanowi Zielicsowi i 
Warszawy („Piosenka o kara­
binie").

Nadto 19 autorom przyzna­
no wyróżnienie książkowe (8 
prac z tej kategorii wykorzysta 
Festiwal Muzyki Polskiej). 
Bliższe omówienie konkursu 
nastąpi w specjalnej audycji 
radiowej. 

tego trudnego zadania jest 
zwielokrotnienie wysiłku i u- 
masowienie udziału społeczeń­
stwa w tej pracy. To właśnie 
jest głównym celem „Tygo. 
dnia".

W „Tygodniu" podsumowane 
zostaną nasze dotychczasowe o- 
Siągnięcia, a jednocześnie 
wskażemy całemu społeczeń­
stwu, jak wiele, mimo osią­
gniętych już poważnych wyni­
ków, jest jeszcze do wykona. 
n:a, aby hasło: „Ani jednego 
analfabety w Polwe" zostało 
całkowicie zrealizo-wane.

Od 22 do 29 października br. 
przeprowadzona zostanie do­
kładna kontrola i uzupełnienie 
rejestracji analfabetów i pół­
analfabetów.

Mi®. Matuszewski omówił 
następnie wyniki dotychczaso­
wej akcji zwalczania .analfabe­
tyzmu i zadania na najbliższą 
przyszłość.

,-Pp 30 czerwca 1950 roku u- 
kończyło kursy 349 841 osób.

Musimy całkowicie zlikwido­
wać analfabetyzm w naszym 
kraju. Jest to zadanie bardzo 
trudne. Niemniej musi być ono 
wykonane i to w terminie wy­
znaczonym przez Rząd, tj. do 
końca 1951 rokjj. ZasiPmy w 
ten sposób szeregi świadomych 
realizatorów planu 6-letn;ego 
tysiącami pożytecznych i war­
tościowych obywateli.

Naszą największą troską jest 
uchronienie ludzi, których wy- 
rwaliśmy z objęć ciemnoty 
przed powrotnym analfabetyz­
mem, zapewnienie im możności 
dalszego kształcenia i zdobycia 
pożytecznego zawodu. Walkę z 
powrotnym analfabetyzmem 
prowadzimy przy pomocy ze­
społów czytelniczych, zakłada­
nych przy bibliotekach i świet­
licach. Utrwalają one nabyte 
pryez bylyeh ąnąffabetów na 
kursach i zespołach umiejętno, 
ści czytania j pisania, wdrażają 
do czytania książek i czaso­
pism, kształtują naukowy pn. 
gląd na świat, oparty na zasa­
dach marksizmu leninizmu 
Plan na rok 1950 przewiduje 
utworzenie 20.000 takich zespo­
łów. Absolwenci kursów w 
wieku ed lat 17 do 19 uzysku­
ją możność dalszego kształce­
nia się w szkołach przysposo­
bienia przemysłowego różnych 
branż.

Bezpłatna nauka, bezpłatne 
internaty umożliwiają im zdo 
bycie wykształcenia fachowe­
go w przemysłach: węglowym 
chemicznym, metalowym, mine­
ralnym, energetycznym i in­
nych. Absolwenci — rolnicy 
mogą kształcić się dalej w 

szkołach przysposobienia rolni­
czego. Absolwenci, którzy ma­
ją uzdolnienia artystyczne, mo­
gą uczyć się w miejskich 1 wiej­
skich ogniskach kultury pla­
stycznej oraz w szkołach mu­
zycznych. Słowem, droga do 
dalszej nauki stoi przed byłymi 
analfabetami otworem."

Na zakończenie iozmowv — 
min. Matuszewski oświadczył:

„W realizacji olbrzymiego 
zadania, jakie postawiła sobie 
Polaka Ludowa, postanawiając 
zlikwidować analfabetyzm, — 
przyświecać nam musi przykład 
Związku Radzieckiego. Rząd ra­

Organizacje masowe zwiększą swój udział
w walce o pokój

Z narady Woj. Komitetu Obrońców Pokoju*
I» Polski Kongres Pokoju, 

który podsumował wyniki do­
tychczasowej walki o pokój, 
6tał się potężną manifestacją 
pokojowej woli całego narodu. 
Akcja sprawozdawcza z I Pol­
skiego Kongresu Pokoju wiąże 
się ściśle z przygotowaniami do 
II Światowego Kongresu Poko- 

Zgodnie z wytycznymi 
akcji sprawozdawczej 

miesiące paź- 
Akcję

ju. 
PKOP, 
poświęcone są 
dziernik i listopad br. 
tę prowadzi się poprzez zebra­
nia w gromadach, zakładach 
pracy' i szkołach.

Zagadnieniom akcji spra­
wozdawczej i przygotowaw­
czej do II Światowego Kongre­
su Pokoju poświęcona była na­
rada Woj. Kom. Obrońców Po­
koju, przy udziale przedstawi­
cieli organizacji politycznych 
i masowych, którą odbyła się 
wczoraj w sali prezydium 
WRN.

Naradę zagaił rektor S. 1. 
inż. Bolesław Olgerbrand, Re­
ferat o kampanii popularyza­
cyjnej ruchu obrońców pokoju 
wygłosił sekretarz WKOP po­
seł Czesław Grajek.

Na obecnym etapie należy 
włączyć wszystkie organizacje 
polityczne i masowe do akcji 
sprawozdawczej i propagan­
dowej ruchu obrońców poko­
ju. Jednym z głównych zadań 
jest zaktywizowanie kobiet, 
które dotychczas nie prze­
jawiały ożywionej działal­
ności. Przed ZMP stoi zada­
nie uaktywnienia mlodz:eżv 
w walce o pokój. Duży nacisk 
należy położyć na kolportaż 
dwutygodnika „Pokój zwycię­
ża" —- organu PKOP. Całą ak­
cję pokojową należy połączyć 
z działalnością wszystkich or­
ganizacji młodzieżowych i ma­
sowych. Ną zakończenie poseł 
Grajek zaapelował do przedstą- 

dziecki i partia bolszewików 
wydały analfabetyzmowi zdecy­
dowaną walkę i walkę tę przy 
pomocy całego społeczeństwa 
radziecki ego. wygrały.

Jestem głęboko przekonany 
że uwielokrolniony wysiłek ca­
łego naszego społeczeństwa po­
zwoli i nam wkrótce powie­
dzieć:

„Nie ma już ani jednego a- 
nalfabety w Polsce". Wszyst­
kim nam zależeć winno, abv 
dzień ten nastąpił jak najprę­
dzej. Stanie się on duma ludu 
polskiego, kroczącego twardym 
krokiem do socjalizmu." 

wicieli organizacji o wzięcie 
jak pajczynniejszego udziału 
w walce o pokój.

W dyskusji, jąką wywiązała 
się po referacie, przedstawi­
ciele poszczególnych stron­
nictw politycznych, organizacji 
młodzieżowych i społecznych, 
zadeklarowali współdziałanie z 
terenowymi Komitetami O- 
brońców Pokoju. (W)

Spiskowcy słowaccy 
przed sadem w Bratysławie

PRAGA (PAP). W Bratysła­
wie rozpoczął się proces człon­
ków tajnej, antypaństwowej or­
ganizacji szpiegowskiej.

Na ławie oskarżonych znale­
źli się: b. oficer Jingor, b. fa­
brykant Bibza, b. zarządca 
majątku ziemskiego Nosek, b. 
obszarnik Kubik, b. urzędnik 
kolejowy Favlic, b. fabrykant 
Groszak, b. sekretarka Związ­
ku Kobiet Słowackich — Bulu- 
baszova i b. wiceminister han­
dlu zagranicznego a -następnie 
wiceminister obrony narodowej 
Jan Lichner,

W pierwszej połowie 1949 r. 
oskarżeni utworzyli w okrę­
gach Turczany, Żylina i Tepli­
ce tajną organizację antypań-

WALKI
na wyspie CELEBES

HAGA (PAP). Korespon­
denci dzienników holenderskich 
donoszą z Dżakarty, że na wy­
spie Celebes toczę się walki 
mięió?y wojskami rządowymi ą 
oddziałami partyzanckimi. W 
ciągu ostatnich dni wojską rzą­
dowe zajęły kilka miejscowości 
w południowej części Celebesu.

BUKARESZT (PAP). 18 bm 
rozpoczął się przed trybuna­
łem wojskowym w Bukaresz­
cie proces grupy szpiegów i 
zdrajców, pozostających na 
służbie poselstwa francuskiego 
w Rumunii.

Akt oskarżepią stwierdza, że 
jak ujawniło śledztwo, oskar­
żeni — śmiertelni wrogowie 
ludu pracującego i ustroju de­
mokracji ludowej, prowadzili 
przestępczą działalność szpie­
gowską w Rumuńskiej Repu­
blice Ludowej, zbierając wia­
domości szpiegowskie pod kie- 
rowirctwem oficjalnych oso 
bistości z poselstwa francu­
skiego w Bukareszcie. Posel­
stwo francuskie w Bukareszcie 
przekształciło się w gniazdo 
szpiegowskie przeciwko Ru­
muńskiej Republice Ludowej. 
Niektórzy dyplomaci francuscy 
werbowali szpiegów, podburza­
jąc ich do zdradzieckiej akcji 
przeciwko ustrojowi państwo­
wemu deząokracji ludowej.

Wśród oskarżonych — by­
łych obszarników — znajdują 
się: Qudąlbu, b- adĄipistrątor 
Towarzystwa „Mica" — Potrę 
Toma Ćhitsulescu, b. ksiądz ka­
tolicki w Jąseąęh. — Dimitru i 
Matej, wydaleni z armii za po­
glądy faszystowskie oficero­
wie Brashowean-u i Olteanu.

Zdrajcy ci zbierali tajne infor­
macje i przekazywali je za po­
mocą szyfru radiowego oraz 
listów pisanych tzw. atramen­
tem sympatycznym — otrzy- 

stwową. Organizacja ta miała 
ną celu wywołanie zbrojnego 
powstania w razie wybuchu 
konfliktu wojennego między 
państwami imperialistycznymi 
a Związkiem Radzieckim i 
krajami demokracji ludowej.

Akt oskarżenią stwierdzą, że 
dla osiągnięcia swych celów, 
antypaństwowa organizacja 
werbowała zdrajców narodu 
czechosłowackiego, przygoto­
wywała zamachy terrorystycz­
ne i akty sabotażu i prowadzi­
ła działalność dywersyjną 
skierowaną przeciwkd ustrojo­
wi ludowo-demokratycznemu.

Kierownikiem tąjnęj organi­
zacji był major Ji-ngo-r, który 
ufryymywął kontakty z reak­
cyjnymi emigrantami słowac­
kimi, a przede wszystkim z by­
łymi przywódcami tzw. „Demo­
kratycznej Partii Słowacji" i 
zdrajcami narodu słowackiego 
Letrichem i Ursinim.

Jingor utrzymywał także ści­
słe kontakty z przedstawicie­
lami konsulatu jugosłowiań­
skiego w Bratysławie. Otrzy­
mywał on od titowców wskazów­
ki jak należy prowadzić dzia­
łalność dywersyjną przeciwko 
Republice Czechosłowackiej. 

mując za to wielkie sumy pie­
niężne. Śledztwo ujawniło, że 
wywiad francuski usiłował 
przekształcić Związek Francu­
zów W Rumunii, na którego cze­
le stał Lucien Bassy, w swą 
sieć szpiegowską.

W dalszym ciągu akt oska­
rżenia stwierdza, że francuski*  
koła imperialistyczne przygo­
towywały również inne prze- 
stęstwa przeciwko ustrojowi 
demokracji ludowej w Rumu­
nii. Przedstawiciele służby 
szpiegowskiej imperializmu, 
francuskiego zamierzali zorga­
nizować dywersyjną bandę ter­
rorystyczną i zamierzali uzbro­
ić ją. Ujawniono, że wywiad 
francuski wykorzystywał nie 
tylko oficjalnych przedstawi­
cieli poselstwo fracnuskiego, 
lecz również innych obywateli 
francuskich, przebywających w 
Rumuńskiej Republice Ludo­
wej.

Akt oskarżenia podkreśla w 
zakończeniu, że szpiegostwo 
amerykańskie, skompromito­
wane do ostateczności fia­
skiem w krajach demokracji 
ludowej, ucieka się do usług 
satelitów Stanów Zjednoczo­
nych. Po odczytaniu aktu oska­
rżenia rozpoczęło się przesłu­
chiwanie oskarżonych.

Rozgłośnia zakładowa
w Łodzi

ŁÓDŹ (PAP). Dnia 19 bm. 
W Zakładach Przemysłu Baweł­
nianego im. Feliksa Dzierżyń­
skiego uruchomiono pierwszą w 
Łodzi rozgłośnię zakładową, za­
instalowaną przez ekipę tech­
niczną Polskiego Radia. Roz­
głośnia ta będzie nadawać spe­
cjalne audycje dla załogi ZPB 
im. Dzierżyńskiego trzy razy 
dziennie: przed rozpoczęciem 
pracy, rano oraz w przerwach 
pomiędzy poszczególnymi zmia­
nami.

W pierwszej audycji robotni­
cy zakładów wysłuchali m. in. 
meldunków o przebiegu realiza­
cji zobowiązań październiko­
wych oraz wyjątków z artykułu 
wybitnego radzieckiego włók­
niarza — racjonalizatora Ale­
ksandra Czutkicha.

250 mil. złotych
dla ludności cywilnej Korei

Społeczeństwo polskie daje 
Wyraz swej gorącej sympatii 
dla walczącego o wolność ludu 
koreańskiego zbierając funda*  
sze pieniężne na rzecz koreań­
skiej ludności cywilnej — ofiar 
bestialstw agresorów imperia- 
listyeznych. Zbiórka pieniężna 
trwa 7. niesłabnącą siłą. Do 18 
bm. na fundusz pomocy ludno­
ści cywilnej Korei wpłynęło 
ponad 250 mil. zł.

—- Przypuszczacie, że to możliwe? — zawo­
łał Porfiriew.

— Przy Waszych zdolnościach? Jeszcze jak! 
ale należy cały ten plan dokładnie wykonać. 
Ce zaś najważniejsze: nie leźć do Niemców 
z czułościami przy ludziach.

— Nie rozumiem ...
— To bardzo proste! Czy doprawdy przy­

puszczacie, że bolszewicy, odchodząc z Krasno*  
daru, nie pozostawili tu swoich ludzi? Za- 
czmiecie publicznie całować się z Niemcami— 
i dostaniecie gdzieś w ciemnym zaułku nożem 
w bok... Mam wrażenie, źe i tu w kombinacie 
bolszewicy zostawili grupkę swoich, którzy 
będą dążyli do uniemożliwienia nam pracy. 
Myślę, że nawet wykrywszy tę grupkę, nie po­
winniśmy meldować o tym panu Rodrianowi- 
Przecież ich gra jest nam na rękę. W razie 
czego zwalimy wszystko na nich: nie nasza to 
wina, że fabryki stoją, tylko ich—

-y Więc Waszym zdaniem nie należy infor­
mować Niemców o istnieniu podziemia?

Czemu nie? Jeśli wejdą Wam w drogę, 
to szepnijcie mi tylko słówko i zrobię co 
trzeba -. Niemcy dobrze wiedzieli co robią, 
biorąe mnie na doradcę. Siebie zaś nie po­
winniście wystawiać na niebezpieczeństwo- 
Jesteście przeznaczeni do wielkiej gry i nie 
powinniście sobie brudzić rąk- Te sprawy po­
zostawcie mnie-

— A do jakiej gry jesteśeie przeznaczeni 
wy. Szłykow?

— Zostanę łącznikiem pomiędzy wąmi a go­
spodarzem. To wszystko. Rozumiecie? Więc 
zgoda?

— Wszystko to się stało tak nieoczekiwa­
nie...

—- Nie ehcę was przynaglać. Obmyślcie so- 
bie to wszystko spokojnie i dajcie mi później 
odpowiedź... Na razie zaś, cfey dajecie mi swo-
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je błogosławieństwo na rozmowę z Weinber- 
gerern?

— No cóż... idźcie do niego...
— Doskonale... Wstąpię zaraz, nie zwleka­

jąc, przecież to mój sąsiad...
Idąc z powrotem przez ten sam stołowy, 

Szłykow zauważył, że frak już nie wisi na 
wieszaku-

—- Mądrą maci*,  mamusię, Jiiri Aleksandro­
wiczu: na frak jeszcze za wcześnie- Zdąży­
cie ... No. bądźcie zdrowi. Pamiętajcie. o trze­
ciej w kancelarii głównej-

ROZDZIAŁ V
Szłykow był obecny podczas ‘rejestracji in­

żynierów. któya przeprowadził Stift. Skromnie 
siedział w Racje, wspierając się ńą swej lasce. 
Trudno byłe zrozumieć, jaką rolę odgrywa tu 
ten stary, milczący człowiek-

Rozmowa Śtiftą z Łysienłęą była bardzo 
krótka-

— Chcielibyśmy, ażeby pan pracował w kom­
binacie — powiedział Stift. — Mamy dobrą 
opinię o panu jako o zdolnym inżynierze — 
konstruktorze-

— Zgoda.
— Będzie pan pracował tak dobrze jak do. 

tychczas?
— Wszystko, cq robię, robię uczciwie, albo 

wcale się do tego nię zabieram.
— Bardzo dobrze- Jest pan wolny, panie 

Łysienko.
Porfiriew bardzo się denerwował podczas 

rejestracji. W domu jeszcze przygotował so­

bie mowę — uroczystą i kwiecistą o tym. że 
golów jest całą śwą wiedzę inżyniera ofiaro­
wać sprawie rozwoju kraju, który uzyskał 
wreszcie „prawdziwą" władzę. „Władzę tę re­
prezentują najlepsi przedstawiciele najbar­
dziej oświeconego narodu świata". Lecz nie 
udało mu się wygłosić tej mowy, gdyż zaplą­
tał się i Stift mu przerwał.

— Rozumiem pańskie uczucia, panie Porfi­
riew, i dam znać zwierzchnikom, jak dalece 
jest nam pan oddany. W tej chwili jednak 
interesują mnie nie słowa, lecz czyny. Musi­
my w najkrótszym czasie uruchomić fabryki, 
zburzone przez bolszewików. by móc dąć nie­
mieckiej armii mydło, oleje, tłuszcze- Taki 
jest rozkaz Fuehrera.

Mówiono mi. że posiada pan wielką wiedzę, 
doświadczenie i zdolności, które, na skutek 
eałego szeregu powodów nie zostały w sposób 
właściwy ocenione przez bolszewików. Czy 
tak. panie Szłykow?

— Zupełnie słusznie — uniósłszy się z krze­
sła i skinąwszy głową, potwierdził Gabriel 
Artamonowicz-

— Zapewniam pana, panie Porfiriew, źę 
weźmiemy pod uwagę pańskie oddanie, lecz 
powtarzam, że potrzebne nam są czyny, nie 
słowa ■ Niech mi pan powie, kiedy kombinat 
może być uruchomiony?

Porfiriew się zmieszał, Nię wiedział, co od­
powiedzieć i spojrzał na Szłykowa, szukając 
pomocy- Lecz Gabriel Artamonowicz patrzył 
w ckpo i wydawało się. że mało go interesuje 
te. co się dzieje w pokoju

i

— Na to pytanie bardzo trudno odpowie­
dzieć panie Stift — niepewnym głosem roz­
począł Porfiriew. ,— Dotychczas niedostatecz­
nie się zapoznałem ze stanem, w jakim się 
znajdują fabryk'... Prócz tego należy wziąć 
pod uwagę szereg rzeczy ubocznych, takich, 
jak: surowiec, siła robocza, energia elektrycz­
ną... Wreszcie...

— Dpbrze — marszcząc z niezadowoleniem 
czoło, powiedział Stift — pomówimy o tym 
później... Proszę poprosić tu pąna Weinber- 
gęra-

Gdy rejestracja inżynierów .została ukoń­
czoną. Stift poprosił aby ^zaczekali w sąsied­
nim pokoju, sąm zaś zamknął się ze Śzłyko- 
wem w swoim gabinecie.

Czekano około pół godziny.
Zewnętrznie Łysienko robił wrażenie czło­

wieka najzupełniej spokojnego. Powoli zapalił 
swą starą, sczerniałą ze starości fajeczkę i sta­
nął w oknie- W zadumie patrzył na zapadnięte 
dachy zakładów przemysłowych, na główną 
aleję, zawaloną pokruszonymi cegłami j ną 
obłok dymu nad silosami w których przecho­
wywano lniane siemię -

— Tęskno wam za przeszłością? — usłyszał 
nad uchem głos Perfiriewa-

Juri Aleksandrowicz nie mógł sobie dosłow­
nie znaleźć miejsca. Wciąż wydawało mu się, 
że nie zachował się tak jak należy, że Stift 
był zeń niezadowolony, że zepsuł sobie opinię.

Łysienko zwolna się odwrócił i spokojnie od­
powiedział:

— Nasi sąsiedzi Czerkiesi mawiają w ta- 
kich wypadkach: „Zgubiony sztylet ma zaw­
sze złotą rękojeść" — po czym znów odwrócił 
się do okna.

Porfiriew wzruszył ramionami i zbliżył się 
do Weinbergera, który siedział w fotelu i ba­
wił się łańcuszkiem od zegarka.

(Ciąg dalszy nastąpi)



Deklaracja ministrów spraw zagranicznych
ZSRR, Albanii, F<?garii, Czechosłowacji, Polski, Rumunii, Węgier i Niemieckiej Rep. Demokratycznej

w sprawie uchwał nowojorskiej konferencji trzech mocarstw o remiiitaryzacji Niemiec Zachodnich
(Ciąg dalszy ze str. 1)

cenie zobowiązań, przyjętych 
przez te rządy na ąiebie u. 
klacze poczdamskim, zabiera­
ją groźbą dla pokoju w ‘Euro­
pie i są sprzeczne z .Mhśtesam 
wszystkich narodów miljijącycii 
pokój, w tej.liczbie i -z narc. 
dowyrni interesami narodu nie­
mieckiego.

7 oświadczenie rr/ądów: Sta- 
nów Zjednoczonych, Wiel­

kiej Brytanii i Frap/jj o zamia­
rze wysunięcia sp^iWv „zakoń­
czenia stanu woj/y z Niemca, 
mi" jest nawskr,«oś obłudne i 
nie ma nic wspólnego z doj­
rzałą od dawna, koniecznością 
pokojowego uregulowania spra­
wy Niemiec, b^-z czego niemoż­
liwe jest rówfltieź przywrócenie 
jedności państwa niemieckiego.

Mówiąc o, zakończeniu stanu 
■wojny z Nfiemcami. komunikat 
podkreślą, -że to „w niczym nią 
naruszy prfaw i statutu trzech 
mocarstw w Niemczech", które 
zachowują, zgodnie ?e statutem 
okupacyjnym, nieograniczoną 
władze, w stosunku do Niemiec 
Zachodnich. W ten sposób trzy 
rządy ponownie deklarują nie­
naruszalność ..statutu okupacyj­
nego", którego działanie chcą 
przedłużyć pa nieugraniczęnie 
dl/jgi czas aby możliwie jak 
najdłużej kontynuować swoje 
panowanie w Niemczech Za­
chodnich.

Co więcej, komunikat poda- 
■je, że trzy mocarstwa okupa­
cyjne „powiększą i wzmocnią 
swoje wojską w Niemczech". 
Z opublikowanych danych wia­
domo, że w związku z tym ko­
szty okupacyjne Niemiec Za­
chodnich .. wzrastają prawie — 
dwukrotnie, co znacznie zwięk­
sza brzemię podatkowe. Zbęd­
nym jest dowodzić, że uchwała 
trzech rządów ę nowym zwięk­
szeniu wojsk okupacyjnych w 
Niemczech Zachodnich nie jest 
wywołana niczym innym, jak 
stale wzmagającymi się dążę- 
niami agresywnymi tych mo­
carstw w Europie.

Jasnym jest obecnie, że fał­
szywe frazesy o tzw. „zakoń­
czeniu" stanu wojny z Niemca­
mi są jedynie parawanem dla 
przesłonięcia polityk; mocarstw, 
stojących na czele agresywnej 
unii północno - atlantyckie’. 
Mocarstwa te dążą do uzyska­
nia wtdnej ręki dlą wykorzy­
stania Niemiec Zachodnich, ich 
ludzkich i materialnych zaso­
bów w swych imperialistycz­
nych interesach celem realiza- 
■en owych strategicznych pla- 
Sipw, za którymi kryją się dą­
żenia kół rządzących Stapów 
Zjednoczonych do ustanowienia 
panowania nad światem- Pod 
pretekstem zakończenia stanu 
wojny z Niemcami dążą ooe 
do stwprzenią warunków dla 
jawnego włączenia Niemiec Za­
chodnich do agresywnego ugru-, 
powania, tzw. unii północno-a­
tlantyckiej i do ostatecznego 
przekształceni^ Niępiięc Za­
chodnich w narzędzie swych a- 
gresywnych. wojenno - strate­
gicznych planów w Europie.

Jasnym jest również, że kwe­
stię zakończenia stanu wojnr z 
Niemcami wyzyskartó do tego, 
aby możliwie najdłużej zwle­
kać z zawarciem traktatu po­
kojowego z Niemcami, a tym 
samym — odwlec również zjed­
noczenie Niemiec.

Nię jęąt przypadkiem, że w 
obszernym komunikacie nowo­
jorskim nic się nie mówi 
ani o traktacie pokojowym 
dla Niemiec, ąpi też o przygo­
towaniu takiego traktatu, a 
tymczasem jeszcze przed 5 la­
ty rządy Stanów Zjednoczo­
nych, Wielkiej Brytanii i Fran­
cji przyjęły, zgodnie z układem 
poczdamskim, zofoowiązanie 
przygotowania traktatu poko­
jowego z Nienwńmi, od wy 
konania czego obecnie uchy­
lają się pod wszelkimi 
pozorami. Wsjrazuie to, 
jak daleko odbiegła poli­
tyka Stanów Zjednoczonych, 
Wielkiej Brytarpi i Francji od 
układu poczdatmskiego 4 mo­
carstw. Wskazuję to również, 
że obecna polityka Stanów 
Zjednoczonych, Wielkiej Bry­
tanii i Francji, gwałcąc bru­
talnie układ poczdamski, znaj­
duje się w jawnej sprzeczno­
ści z interesami wszystkich mi­
łujących pokój narodów Euro­
py-
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O Komunikat podaje, że 
■“ .ministrowie spraw zagra, 

nicznych uzgodnili także, iż 
rewizja uchwał o zakaza­
nych gałęziach przemysłu, 
względnie o gałęziach przemy­
słu, odnośnie których wprowa­
dzono ograniczenia, ma być do­
konana w świetle wzatemnych 
stosunków, ustanowionych z 
republika związkową", to zna­
czy z Niemcami Zachodnimi. 
Nie mówi się przy tym ani 
słowa o zakazie odbudowy 
przemysłu wojennego, jak te­
go żądają umowy jałtańska i 
poczdamska, ą także Później­
sza umowa pomiędzy Stanami 
Ziedroczonypii. Wielką Bryta­
nią, Fr.ancią i ZSRR Co w:ęce' 
w komunikacie mówi się, że 
zezwala się dla celów wojen­
nych na produkcję stali powy­
żej uetanowiopego limitu.

W ten sposób w komuniś­
cie trzech ministrów uchyla 
się faktycznie zakaz niemiec­
kiego przemysłu wojennego, 
odnośnie czego istnieją jedno­
myślnie przyjęte stanowcze li­
ch wały czterech mocarstw. I- 
stotaz sens komunikatu nowo­
jorskiego polega na tvm. że o- 
becr.ie ciężki przemysł Ruhry 
jawnie przystosowuje się do 
wykonania w'o:enno-strategicz- 
nych zadań mocarstw zachod­
nich. Przez swó j nowo'orski 
komunikat Irstr mocarstwa o- 
twierafą seerok.o wrota dla od­
budowy zachodom • niemieckie- 
go wojennego potencjału prze­
mysłowego, który w swoim 
czasie służył jako główna pod­
pora niemieckiego imper:alizmu 
i hitlerowskiej agresji.

Dowodzi tg. jąk brutalnie i 
bezceremonialnie dępcą dziś 
rządy Stanów Zjednoczonych 
Wielkiej Brytanii i Francji 
wspólne uchwały czterech mo­
carstw, powzięte z udziałem 
Związku Radzieckiego, które 
zmierzały do zakazania nie­
mieckiego przemysłu wojenne­
go i do zapobieżenia odrodze­
niu niemieckiego milijaryzmif, 
i uchwały, które miłujące pokój 
narody Europy i całego światą 
powitały a ogromną satysfak­
cją.

Tymże celom ponownego 
stworzenia wojennego poten­
cjału przemysłowego Niemiec 
Zachodnich i przystosowania 
izachodnio-niemfeckiej ekono­
miki do planu anglo-amerykań- 
skiego bloku wojennego służą 
próby stworzenia supermono- 
no-iistyczTiych zjednoczeń prze­
mysłu węglowego i metalur­
gicznego Niemiec Zachodnich i 
Francij z udziałem niektórych 
innych państw eurppęiskich- 
Te usiłować,ja zachódnio-nię- 
mięckich i francuskich mono­
poli kapitalistycznych, realizo­
waną pod dyktando rządu Sta­
nów Zjednoczonych i opiera­
jące się na nątbardrięi reak­
cyjnych kołach w Niemczech 
Zachodnich, krytą w sobie po­
ważne niebezpieczeństwo od­
rodzenia agresywnych sił nie­
mieckich i. rzecz naturalna, 
spotykają się zę zdecydowa­
nym sprzeciwem zę strony. de­
mokratycznych kół Francji. 
Niemlęc Zachodnich i innych 
krajów europejskich.

Taka polityka* * rządów Sta­
nów Zjednoczonych. Wielkiej 
Brytanii i Francji stoi w jaw­
nej sprzeczności z podstawo­
wymi zasadami układu pocz­
damskiego-, którego celem jest 
odbudowa Niemiec, jako miltu 
jącege pokój demokratycznego 
państwa, opierającego się na 
odbudowie i dalszym rozwo­
ju pokojowego niemieckiego 
przemysłu, rolnictwa i innych 
gałęzi ekonomiki rremiećkiei.

Profesorowie Uniwersytetu 
' Poznańskiego i Wyższe; Sokoły 
i Ekonomiczrej wygłoszą 29 c;d- 
iczytów z różnych dziedzin ży 
leia ZSRR.

* *I *
Świetlice ZSCh wojewódz- 

| lwa gdańskiego przygotowują 
| dla każdej gromady edeeyły i 
I .prelekcje, związane tematycz­
nie z walką narodów Zwiąaku 
Radzieckiego o nowy ustrój 
społeczny. Ludność wiejska za­
pozna się tą drogą ze zddhy- 
czamj Związku., jego olbrzymim 

; wkładem w walkę o pokój i 
■ socjalizm.

W Miesiącu Pogłębieeią 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej 
ZSCh zorganizuje we wezyst- 
kich gminach województwa 
gdańskiego kiermasz# książek 
rądżlęękich.

Jednocześnie zacieśni się 
kontakt gdańskich chłopów z 
ludami radzieckimi poprzęz 
wymianę korespondencji, foto­
grafii, upominków itp.

Wszystkie świetlice gfómadz- 
: kie i uniwersytetów ludowych 
i przygotowują obecnie wiączoir 
ntee, na których młodzież wv- 

'stąpi z tańcami i pięśniatni ra- 
[ dzieckimi. Urozmaiceniem bę­
dą także pokazy filmowe orai 
występy zespołów „Artesu".

Ta polityka trzech mocarstw 
zmierza do tego. afev przestawić 
rozwój niemieckiej ekonomiki 
na tory przygotowań do nowe’ 
wojny w Europie, zamiast dać 
narodowi njemieck;emu wszy­
stkie niezbędne warunki roz­
woju gospodarki pokojowej 
dla zaleczenia ran wojennych, 
odbudowy miast i polepszenia 
materialnych warunków bytu 
mas pracujących, czego kon- 
sekwentnię domaga się Zwią­
zek Radziecki.

Q jak wyże! powiedziano <— 
*■*  głównym zagadnieniem <~ 

rozważanym na nowojorskiej 
konferencji ministrów spraw 

zagranicznych: Stanów Zjedno­
czonych, Wielkiej Brytąn-i i 
Francji było zagadnienie po­
nownego stworzenia armii nie­
mieckiej, jakkolwiek w tekście 
komunikatu uczyniono wszyst­
ko. aby tę sprawę zatuszować 
Według komunikatu, trzej mi­
nistrowie uzgodnili, ażeby, o- 
prócz istniejących w Niem­
czech Zachodnich ^oddziałów 
policji, „zezwolić na stworze­
nie ruchomych jednostek poli­
cyjnych", a oprócz tego prze- 
widują możliwość „udziału Nie­
miec w zjednoczonych siłach 
zbrojnych", czyli, że faktycz­
nie przewidu'e się stworzenie 
armii niemieckiej, mimo, że w 
tym samym komunikacie mie­
ści się obłudne oświadczenie, 
że ,ppnowne otworzenie nie­
mieckiej armii ną.odowei ne 
odpowiadałoby wyższym intere­
som Ni,em'ec jpb Europy".

Według opublikowanych da­
nych w zachodnich strefach 

‘ Niemce i w zacho.di.ich sekto, 
rach Berl-na jest 456 tysięcy 
ludzi, wchodzących w skład 
niemieckich i cudzoziemskich 
formacji wojskowych z udzia­
łem „osób przesiedlonych" — 
(przyp. red. tzw. dopisów) i w 
skład różnorodnych jednostek 
policyjnych, przy czym rekru­
tują się oni w zasadzie z by­
łych żołnierzy i ofcerów arnri 
niemieckiej. Uzbrojenie tych 
jednostek i formacji, ich budo­
wa organizacyjna i wyszkole­
nie wojskowe, przygotowania 
dla nich kadr oficerskich w 
specjalnych szkołach, udział w 
manewrach wojskowych wraz z 
wojskami okupacyjnymi mo­
carstw zachodnich wskazują, że 
jednostki te i oddziały są w 
gruncie rzeczy zgrupowaniami 
armii. Formacje te posiadają 
pancerne i artyleryj®e oddzia­
ły. Mimo to w komunikacie 
trzech minietrów mówi się o 
zezwoleniu na tworzenie no­
wych „ruchomych jednostek 
policyjnych", co jakoby odpo­
wiada „wymaganiom, wynika­
jącym z obecnej sytuacji". W'- 
dać z tego, że rządy: Stanów 
Zjednoczonych Wielk ej Bryta­
nii i Frąncjii dążą do poważne­
go rozrostu liczby formacji po­
licyjnych w Niemczech Za­
chodnich, które to formacje sta­
nowią w rzeczywistości regu­
larną armię niemiecką.

Komunikat świadczy jednak, 
żę rządy: Stapów Zjednoczę 
iiych, Wielkiej Brytanii i Fran­
cji obecne nie chcą ogren'. 
czyń się jedynie do formacji 
policyjnych, lecz postawiły toż 
otwarcie sprawę „udziały Nie- 
mięć w zjednpczppych siłach 
zbrojnych". Jakkolwiek komu­
nikat mówi, że sprawa ta jest 
w chwili obecnej „przedmio­
tem badarra". to jednak okre­
ślenie te wyraźnie służy 
wyłącznie dla przygoto­
wania opinii publicznej na 
powzięte przez trzy rządy u- 
chwały o ponownym otworze­
niu armii niemieckiej. Nie jest 
już tajemnicą, że do odbudowy 
armii niemieckiej angażuje się 
takich generałów hitlerewskteh 
jąk: Haider, Gitderian, Mam 
łęuffęł i inni, Z komunikatu 
widać, żę ma się przy tym na 
celą oddanie odradzającej się 
obecnie armii zachodnio - nie­
mieckiej w służbę bloku sn­
ęło • amerykańskiego i jego 
agresywnych planów.

Nic więc dziwnego, że w tej sy­
tuacji rządy trzech mocarstw 
zachodnich postawiły jako za­
danie zniesienie dawnych ogra­
niczeń w stosunku do niemiec­
kiego przemysłu wojennego, 
czego domagają się uporczywie 
zaehodnio-niemiedkie monopo-1 
le kapitalistyczne.

Jeszcze wczoraj narady: — 
Francji, Wielkiej Brytanii i 
Stanów Zjednoczonych prowa­
dziły krwawą walkę z agresją 
hitlerowską, z imperializmem 
piemtockim, —• a dziś kola rzą- 
dzące tych krajów własnymi 
rękoma odbudowują armię za­
chodnio - niemiecką, zwalniają 
od kary zasądzonych przestęp­
ców wojennych, odbudowują 
wojenny potencjał przemysło­
wy Niemiec Zachodnich, odra­
dzają zachodnio-niemiecki im­
perializm.

Oznacza to, że rządy: Sta­
nów Zjednoczonych Wielkiej 
Brytanii i Francji definitywnie 
wyrzekły się tych uchwał czte­
rech mocarstw, w których wy­
rażały się cele likwidącii impe­
rializmu niemieckiego, a także 
cele odrodzenia Niemiec, jako

miłującego pokój, demokratycz- 
nego państwa, i w któ.ych wy. 
rażąly się wzniosłe zasady u- 
trwalenia pokoju ną całym 
świacie.

Oąnacza to, że rządy trzech 
mocarstw zachodnich przeszły 
do polityki agresji, która nię 
da się pogodzić z inte: esami 
pokoju w Europie nie da się 
pogodzić z. interesami miłują­
cych pokój narodów pa całym 
śwjecie.
/tt Jak wiadomo, już na se­

paratystycznej londyń- 
9k:e> kpaferen£-‘i trzech mo 
carstw w snrawfe niemieckiej 
w roku 1948 podjęto uchwały, 
które definitywnie odrzuciły 
zadania demilitaryzacji i demo­
kratyzacji Niemiec i postawiły 
sobie za cel przekształcenie 
Niemiec Zachodnich w narzę- 
d. c agresywnego bloku anglo- 
amerykańskiego. Już wtedy w 
uchwalonym na warszawskie; 
konferencji oświadczeniu mini­
strów spraw zągranięznych 
ZSRR, Albanii. Bułgarii, Cze- 
choąłowącji. Jugosławw, Pol­
ki, Rumunii i Węgier odnośpie 
londyńskiei kcnfereułji trzech 
mocarstw w sprawach niemiec­
kich, zdemaskowany został a- 
gresywnv i antydemokratycznv 
charakter rozłamowej polityki 
Stanów Zjednoczonych, Wiel­
kiej Brytanii i Francji w sto­
sunku do Niemiec.

Rządy ZSRR, Albanii, Bułoa 
r?i, Czecho-słowac'i, Polski, Ru­
munii, Węgier i Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej u- 
ważaią obecnie za swój obo­
wiązek or-najmić, że wysunię­
te w deklaracji warszawskiej 
tezy i ogólna ocena polityki 
trzech mocarstw v- stosunku do 
Niemiec, całkowicie się po­
twierdziły. Teraz widzą wszy­
scy, że obecna polityka Stapów 
Zjednoczonych, Wielkiej Bry­
tanii i Francji stanowi nie tyl­
ko całkowite zerwanie y zg- 
bowiązanami. przyjętymi przez 
rządy tych krajów w sprawie 
utworzenia jednolitego, demo­
kratycznego, miłu;ącego pokój 
państwa niemieckiego. lecz 
stwarza również groźbę nowej 
agresji, pgwych wojennych a- 
wantur w Europie,

Wobec powyższego, rządy 
ZSRR, Alhazsii. Bułgarii. Cze­
chosłowacji, Polski. Rumunii, 
Węgier i Niemieckiej Republi- 
k; Demokratycznej oświasfezą- 
'ą. że separatvstvczne pehwały 
nowojorskiej konferencji trzech 
mocarstw nie mają żądne; mo­
cy prawnej j autorytetu mię- 
dzyrarodowego. Całkowita od­
powiedzialność za bezprawne 
działania, zmjerzaiące do uda­
remnienia pokojowego traktatu 
z Niemcami i do remilitaryza- 
cji Niemiec Zachodnich, spa­
da na rządy Stanów Ziedngczo. 
nvch, Wielkiej Brytanii i Fran­
cji.

Kierując się interesem utrzy­
mania pokoju i bęzpigpzęń- 
staa w Europie i biorąc rów­
nież pod uwagę słuszne dąże­
nie narodu niemieckiego do 
jak najrvchle;szogo osiągnię­
cia pokojowego uręgulgwanią 
dla Niemiec, ryądy ZSRR, ĄI- 
banii, Cz.echoslowacji, Bułga­
rii, Polski, Rumunii. Węgier i 
Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej uważają za niecier- 
piace zwłoki:

Po pierwsze: Opubli­
kowanie przez rządy Sta­
nów Ziednoczonych, Wiel­
kie.’ Brytanii, Francji i 
Związku Radzieckiego o- 
świadczenia, że nie dopusz? 
czą one do remiiitaryzacji 
Niemiec i do wciągnięcia ich 
do jakichkolwiek agresyw­
nych planów, j że będą nie­
ugięcie realizowały układ 
niczdamski o zagwaranto­
waniu warunków utworze­
nia jednolitego, miłującego 
pokój, demokratycznego 
państwa niemieckiego.

Po drugie: Zniesienie 
wszystkich ograniczeń na 
drodze rozwoju pokojowej 
gospodarki niemieckiej i 
niedopuszczenie do odbudo­
wy niemieckiego potencjału 
wojennego.

Po trzecie: Nie­
zwłoczne zawarcie trakta­

W Szczecinie zgłosili się do 
współprac}’ z Komitetem Oby 

' watelskim Obchodu „Miesiąca" 
I wszyscy artyści teatrów jpiej- 

scowych, plastycy, dziennika­
rze i literaci. Zespoły artystów 
teatru dad yą w „Miesiącu" ok.40 
występów slowno’ipgzyęznych 
w większych fabrykach, zespo­
łach PGR i spółdzielniach pro­
dukcyjnych, W teatrach odbę­
dą się premiery sztuk radziec­
kich, kina wyśy/iętlą 16 naj­
nowszych filmów radzieckich.

Koła TPPR przy poznańskich 
zakładach pracy postanowiły 
pogłębić łączność ze wsią i 
pomóc chłopom w organizowa­
niu nowych kół TPPR.

Wydelał Kultury i Sztuki
MRN w Poznaniu urządzi w 15 
Świętlicą-ęh robotniczych wy- 
Sławę reprodukcji malarstwa 
rosyjskiego i radzieckiego orąz 

. montaż literacko-scenięźpy pa 
temat przyjaźni polsko-radziec­
kiej. W kilku kinach Poznania 
odbędą się festiwale nowych 
kolorowych filmów radziec­
kich- M. in. wyświetlane będą 
filmy: „Upadek Berlina i „We­
soły jarmark". 17 pianistów, 
10 skrzypków oraz 11 śpiewa­
ków wystąpi w zakładach pra-j 

’ cy. - I

tu pokojowego z Niemcami 
z przywróceniem jedności 
P"ństwa niemieckiego zgo­
dnie z układem poczdam­
skim z tym, aby wmjska o- 
kt pae; ;ne wszystkich mo­
carstw zostały wycofane z 
Niemiec w ciągu roku od 
Zawarcia traktatu pokojo­
wego.

F o czwarte: Utwo­
rzenie na zasadach paryte- 
i. przedstawicieli wschod­
nich i zachodnich Niemiec 
ogólno-niemieckiei rady u- 
stawodawęzej, która win­
na przygotować utworzenie 
Tymczasowego, . demokra­
tycznego pokojowego ogól- • 
no-niemieckiego, suweren- ■ 
nego Rządu i przedstawić 
Odpowiednie wnioski do 
wspólnego zatwierdzenia 
pi zez rządy ZSRR, Stanów' 
Zjednoczonych, Wielkiej i

Erytanii i Francji i która aż 
do utworzenia ogólno-nie- 
mieckiego rządu winna być 
przyciągnięta do konsultacji 
p.zy opracowywaniu trak­
tatu pokojowego.

W pewnych okoliczno­
ściach można będzie zwró­
cić się do narodu niemiec­
kiego o bezpośrednie wypo­
wiedzenie się co do tej pro­
pozycji.

Rządy ZSRR, Albanii. 
Bi Igarii, Czechosłowacji, 
Polski, Rumunii, Węgier i 
N!eniieękie.i Republiki Pe- 
mokratyęznej uczynią ze 
swej strony wszystko co 
możliwe, aby ułatwić roz­
wiązanie tych «niecierpią- 
cych zwłoki zadań w inte­
resie utrwalenia pokoju i 
bezpieczeństwa międzyna­
rodowego.

Tegoroczne obchody
M es ąca Przyjaźni Polsko-Ra dz’ e ckiej 

zapowiadają się okazalej 
nu w latach poprzednich

WARSZAWA (PAP). Tegoroczne obchody Mie­
siąca Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Rądzieękiej zapo­
wiadają się okazalej, niż w latach ubiegłych. Lipzne 
organizacje i instytucje zgłaszają swój udział w reali­
zacji bardzo bogatych i różnorodnych programów' im­
prez. Powstają nowe kota TPPR i kursy języka rosyj­
skiego.

Z chwilą wyzwolenia Polska zysiała granicę morska, pozwalają­
cą jej na pełne szerokie nawiązanie stosunków ze światem.

Przed wojną nieinai nie mtel’śmy floty handlowej, po wojnie 
nasz tabor okrętowy składał się z przygodnej , zbieraniny" Obec­
nie produkujemy sami statki morskie, (a nawet wykonujemy ru- 

I dowęglowcę na zamówienie zagranicznej.
W ciągu 6-lecla ilość jednostrk, prodnkowanvch przez nasze 

stocznie, wzrośnie o 186 proe. w stos, do r. 1949. Jeszcze wbU- 
niej zaznaczy słę wzrasł nośności naszych jednostek floty han­
dlowej, którą wyniesie 388 proc, stanu obecnego.

Ogółem btorąc, nasz morski tabor handlowy posiadać będzie w 
z 1B55 około 1.50 TDW Ma to ogromne zjiiczenie dla naszej ro- 

'! snącej wymiany gospodarczej z zagranicą, gdyż transport wodny 
fest znacznie tańszy od lądowego j odciąża ljn‘e kolejowe.



^KRONIKA 
IJ PAŹDZIERNIK

Poważne

na odcinku handlu uspołecznionego Ambitne plany kaliskiej poczty
PONIEDZIAŁEK

Seweryna

Słońce w.: 
zach.. 

Księżyc w.: 
zach.:

6.30
16.42
15.50
3.37

posiada kępińska PSS

Mieszkańcy Pałuk 
uczczą 33 rocznicę 
Rewolucji Październikowe]
Chłopi pałuccy pragną pracą 

uczcić 33 rocznicę Rewolucji 
Październikowej. Postanowili 
oni oczyścić rowy odwadniają­
ce na przestrzeni 6400 m. M. in. 
mieszkańcy gromady Wenecja 
oczyszczą 1000 m, gromady 
Skarhieniec 1500 m oraz gro­
mady Murczyin 1500 m rowów. 
Dodać należy, że ta ostatnia 
gromada wykonała szereg prac 
ponad plan w ramach Czynu 
Melioracyjnego.

Również górnicy i robotnicy 
kopalni soli w Wapnie podjęli 
dodatkowe zobowiązania pro­
dukcyjne dla uczczenia Wiel­
kiej Rocznicy. Załoga kopalni 
wvdobędzie ponad plan 100 ton 
soli wartości 9 mil. zł. Ponadto 
postanowiono zwiększyć wy- 
damość pracy, przede wszyst­
kim przy ładowaniu wózków.

Aby w pełni uwidocznić wy­
niki pracy Powszechnej Spół­
dzielni Spożywców na terenie 
miasta Kępna trzeba wyjść od 
danych z 1949 roku o stanie or­
ganizacyjnym, wykazać sytua­
cję obecną i scharakteryzować 
plany pracy w latach 1950—55 
czyli w płatne 6-letnim.

Pod koniec 1949 r. PSS pro­
wadziła 11 sklepów, obecnie po­
siada ich już 27 i zatrudnia 
łącznie 180 pracowników w po­
równaniu ze 120 w grudniu 
1949 r. Obroty z 1949 r. wyno­
siły 304 milony zł a do 30 sierp­
nia br. osiągnięto już 386 milio­
nów zł czyli planu.

Poza placówkami czysto han­
dlowymi PSS przejęła zakłady 
produkcyjne jak masarnie, pie­
karnie i wytwórnię wód gazo­
wych. W chwili obecnej mimo 
powstawania coraz to nowych 
sklepów rozmaitych branż, daje 
się odczuwać brak kilku skle 
pów spożywczych, piekarskich 
i odpowiedniej ilości gospód 
spółdzielczych. W planie 6-let­
nim kierownictwo PSS przewi­
duje taką sieć, aby zaopatrze­
nie świata pracy mogło być re-

Skarby leżą w stawach
Niewy orzysfany odcinek bogactw przyrody 

chodzieskim
chodową dla naszego gospodar­
stwa narodowego gałąź pro­
dukcji. Nasz plan w dziedzinie 
wyżywienia zyskałby corocznie 
kilkadziesiąt, a może i kilkaset 
ton ryb słodkowodnych.

W stawach małych można 
wyprodukować więcej ryb, niż 
w dużych, gdyż np. karpie że- 
rują najchętniej przy brzegach 
gdzie znajduje się roślinność 
wraz z żyjątkami wodnymi, sta­
nowiące najlepszy pokarm dis 
tego gatunku. Omawiane wy­
żej stawy są żyzne i stwarzają 
wszelkie warunki dla hodowli. 
Karpie przy małym nakładzie 
sił roboczych przynoszą powa­
żny dochód. Poza- tym potdkar- 
miając karpie łubinem, możemy 
go otrzymać trzykrotnie więcej. 
Jeśli w planie 6-letnim przewi­
duje się powiększenie ilości 
stawów rybnych, przede wszy­
stkim należałoby zagospodaro­
wać odpowiednio tereny już 
istniejących wód. Taki logiczny 
wniosek nasuwa się obserwato­
rowi, gdy patrzy na zaniedbany 
teren wód naidnoteckich.

W stawach tych ’■ obecnie są 
ryby. Wydobywa sie i-ch je­
dnak bardzo mało Stawy do­
brze zagospodarowane powinny 
wać 400 kg karpia z ha, tym­
czasem obecnie wydobywa się 
z nich 40—50 kilogramów 
z hektara. Ponadto nie­
które stawy są niezarybione i 
nie przynoszą

Istniejących 
gospodarczych 
noteckiej nie 
żyć. Uporządkowaniem i zago­
spodarowaniem tych stawów 
powinny się zająć Państwowe 
Gospodarstwa Rolne.

Józef Kozak

w powiecie
Idąc w kierunku północno, 

zachodnim od Chodzieży, oto­
czonej z trzech stron jeziorami, 
wchodzimy w dolinie rzeczki 
Bolimki i Noteci w terein sta­
wów rybnych. Stawy te po­
wstałe przed kilku i kilkuna­
stu laty, krótko przed wybu­
chem wojny i w okresie oku- 
pacji na terenach wielkich past­
wisk, podobne są dziś do wiel­
kich dołów wypełnionych 
wodą.

Rozrzucone w nizinie nadno- 
teckiej w powiatach ćhodzie- 
skim, czarrtkowskim i pilskim 
większe lub mniejsze nagroma­
dzenie stawów i jezior — to 
naturalne warunki do hodowli 
wszelkiego rodzaju ryb. Przy 
odpowiedniej pielęgnacji przez 
regulowanie dna, wykaszanie 
traw, spuszczanie wody, oranie, 
drapaczowanie dna oraz racjo­
nalną hodowlę ryb, moglibyśmy 
stworzyć na tych terenach do-

alizowane sprawnie i bez trud­
ności. Planuje się uruchomienie 
dalszych 23 sklepów, w tym 
także 2 placówki usługowe a 
mianowicie pralnię mechanicz 
ną i wypożyczalnię sprzętów 
gospodarstwa domowego.

Największe trudności zarząd 
PSS musi pokonywać przy do­
borze kadr, zważywszy koniecz­
ność szybkiego obsadzania no­
wopowstałych placówek. Toteż 
kładzie się duży nacisk na szko­
lenie zawodowe młodych sił w 
ośrodkach centralnych, na szko­
lenie ideologiczne i na stoso­
wanie w szerokiej skali awan­
su społecznego. Już obecnie 4 
sklepy prowadzone są przez 
brygady młodzieżowe, które zu­
pełnie dobrze wywiązują się 
ze swych zadań.

Obok osiągnięć PSS musimy 
zanotować' i pewne braki, które 
w przyszłej pracy należy syste­
matycznie usuwać, aby wypeł­
nić zadanie jakie plan 6-Ietni 
nakłada n-a spółdzielczość na 
odcinku rozbudowy handlu u- 
społecz-nionego. Słabo i niedo­
statecznie rozwinęło się współ­
zawodnictwo, racjonalizatorstwo 
i zasady oszczędnej gospodarki 
W tej dziedzinie dużą rolę mu­
szą odegrać: Rada Zakładowa, 
organizacja partyjna. Rada Ko­
bieca i Koło ZMP. Wiele do 
życzenia pozostawia obsługa, 
której nie przestawiono jeszcze 
na tory socjalistycznego sto­
sunku do pracy. Słabo pracują

Komitety członkowskie w kie­
runku usprawnienia pracy ob­
sługi. Zbyt mała jest dotych­
czas liczba członków spółdziel­
ni (1580), Trzeba zrobić wszyst­
ko, aby na obecnym etapie 
wciągnąć nowe szeregi robot­
ników i pracowników i .. __r_ 
sposób mocno związać spół­
dzielnię z masami pracującymi. 
Jeżeli te elementy będą wzięte 
pod uwagę, jeżeli przeprowadzi 
się szkolenie i dobór właści­
wych kadr, to niewątpliwie PSS 
wykona zadania planu 6-letnie- 
qo. (P.Zg)

w ten

W roku 1951, Urząd Poczto­
wy nr 1 w Kaliszu przewiduje 
wykonanie 115% planu przesy­
łek listowych zwykłych. 110% 
przesyłek poleconych, 126% 
przesyłek paczek i listów warto, 
ściowych, 110% — w przeka­
zach, 129% — w przekazach 
PKO i w 115% w telegramach 
i rozmowach telefonicznych.

Projektuje się również roz­
budowę sieci placówek, uru­
chomienie dwóch nowych agen­
cji i zwiększenie sieci listono- 
ozów wiejskich, 
pracy personelu pocztowego 
wzrośnie o 10%. Polepszenie 
warunków higienicznych pracy 
obniży o 30% wypadki choro­
bowe.

W przyszłym roku planuje

Wydajność

Sport mogileński na nowych torach

GNIEZNOI______ ---------------------- j
Inspektorat Teatralny obejmujący 

swą działalnością miasto i powiat 
gnieźnieński, uruchomił przy Pań­
stwowym Teatrze w Gnieźnie po’ 
radnię świetlicową, w której dy­
żurni pracownicy artystyczni udzie­
lają porad zgłaszającym się kie­
rownikom lub delegatom zespołów 
świetlicowych. Poradnia jest czyn­
na w środy o godz. 11 — 13 i od 
16—18 oraz w soboty od 11—13.

2NIN 1E
Junacrkl 1 junacy ,,SP" powiatu 

żnińsklego wykonali plan roczny z 
poważną nadwyżką. Na zaplanowa­
nych 22,712 junakodni wykonanych 
zostało 29 225. SP-owcy wykony­
wali między innymi prace drogowe, 
melioracyjne, leśne i budowlane o- 
raz wzięli udział w akcji żniwnej 
i wykopkowej. (Ke)

żadnej korzyści, 
więc możliwości 
w dolinie na<d> 

można lekcewa-

Wzrasitaicj 
szereoi pilotów 
szybowcowych
W pierwszym roku planu 6- 

letniego Liga Lotnicza w Kali­
szu przystąpiła do masowego 
szkolenia lotniczego. Wyszko­
lono w tym roku poważny za­
stęp młodych pilotów szybow­
cowych obo-ga płci. W szła- 
che-*rei  rywalćzacu szkoleniowej 
w woj. poznańskim wyróżniły I 
się dwie kaliszanki, uczernica I 
Liceum Anny Jagiellonki Hali­
na Bcdała i Grażyna Toryś, zaj­
mując czołowe miejsca.

I chłopcy kaliscy udowodnili, 
że sztukę latania ta szybow­
cach opanowali. Świadczy 01 
tym końcowy bardzo dobry wy-■ 
nik wyszkolenia.

Celem przygotowania następ­
nych kadr pilotów szybowco­
wych, które w przyszłym roku 
będą szkolone w pilotażu. Od­
dział Powiatowy Ligi-Lotniczej 
w Kaliszu organizuje kurs O- 
góIno-Lotniczy od dnia 25 bm. 
do 21 listopada br. Wyktdy 
odbywać się będą w Liceum 
Mechanicznym od godz. 14 do 
16 trzy razy po dwie godziny 
tygodniowo. Po wykładach, 
które w sumie obejmą 18 go­
dzin, odbędzie się egzamin koń-, 
cowy. Zapisy na powyższy 
kurs przyjmuje Oddział Powia­
towy Ligi Lotniczej (Rogatka) 
do dnia 21 bm. w godzinach od 
14 do 16. (set)

W tych dniach odbyło się po­
siedzenie Prezydium Powiato­
wego Komitetu Kultury Fizycz­
nej w Mogilnie z udziałem 
przedstawiciela WKKF — J. 
Drzewieckiego. Zasadniczym 
tematem o-brad była ocena wy­
konania uchwał KC PZPR w 
sprawach kultury fizycznej i 
sportu n.a terenie pow. mogi­
leńskiego, którą przedstawił 
przew. Komitetu — Cz. Jan­
kowski.

Dyskusja ukazała szereg bo­
lączek sportu mogileńskiego i 
słabą aktywność działaczy 
Pow. Kom. Kultury Fizycznej. 
Zdaniem delegata WKKF nale­
żałoby przeprowadzić reorgani­
zację 
równo 
jak i gminnych Rad Sportu 
Wiejskiego, kierując się przy 
tym wytycznymi uchwał Ple­
num KC PZPR. Zagadnienie 
sportu w PGR-ach i spółdziel­
niach produkcyjnych nie zo­
stało również najlepiej posta­
wione. Wina leży głównie po 
stronie młodzieży, której po­
ziom sportowy obniża się sta­
le, na skutek nadużywania al­
koholu.

Członek Prezydium PKKF —

składa osobowego za- 
Komitetu Powiatowego

Kraśny wniósł projekt zwolnie­
nia działaczy sportowych od 
innych prac społecznych, co 
spowodowałoby wzrost ich ak­
tywności w dziele umasowie- 
nia sportu. Ob. Kraśny zwró­
cił również uwagę na słabą 
współpracę członków Zarządu 
Pow. ZMP w Mogilnie z PKKF.

Istotne bolączki powiatu w 
dziedzinie kultury fizycznej i 
sportu przedstawił ob. Ruszkie- 
wicz, który stwierdził, że po­
wiat mogileński posiada za 
mało urządzeń i obiektów spor­
towych, a starania o ich budo­
wę wzgl. remont napotykają 
wciąż jeszcze na poważne trud­
ności. Opieka lekarska nad 
zawodnikami ogranicza się wy­
łącznie do przewidzianych 
przepisami badań przed impre­
zami i ma charakter czysto 
formalny.

Po dyskusji i jej podsumowa­
niu przez delegata WKKF, wy­
sunięto szereg wniosków, m. in. 
w sprawie reorganizacji wszy­
stkich gminnych Rad Sportu 
Wiejskiego w oparciu o uchwa­
ły Plenum KC PZPR, wzmoże­
nia walki z niemoralnym try­
bem życia sportowców przez 
odpowiednią akcję uświada­
miającą.

Zebrani postanowili również 
wszcząć starania o uruchomie­
nie stałej poradni sportowo-le- 
karskiej przy Powiatowym O- 
środku Zdrowia w Mogilnie.

(us)

się wyszkolić pokaźną liczbą 
pracowników pocztowych. Prócz 
tego zagęszczenie skrzynek do 
listów tak w Kaliszu jak 1 w 
powiecie wzrośnie o 1,4%. Sto­
pień zaopatrzenia listonoszów 
wiejskich w rowery zwiększy 
się z 90% na 109%.

Ponadto w realizacji planu 
usprawnień organizacyjnych na 
rak 1951, przewiduje się me- 
cheniczne stemplowanie kore­
spondencji, co przyniesie po- 
wańne Obniżenie kosztów wła­
snych. Dla pracowników zosta­
ną uruchomione ambulatoria, 
natryski i przedszkola.

W planie finansowo-inwesty- 
cyjnym poza sumami prelimi­
nowanymi na stałe uposażenie 
pracowników, przewiduje się 
większe sumy na premie, na­
grody, bezpieczeństwo i higie­
nę pracy i'. akcję socjalną. Prze­
widziano również 
umundurowania 
odzieży cieplej 
raz obuwia.

Plan Urzędu
Kaliszu 
wym. Dlatego" też wykonanie 
jego zależy wyłącznie od duże­
go wkładu praćy wszystkich 
pracowników, (set.)

i

zamówienie 
służbowego, 

ochronnej o-

Pocztowego w 
jest planem usługo-

Sportowcy
w Odolanowie

W Zrzeszeniu Sportowymi „Gwar­
dia" w Odolanowie ożywioną dzia" 

| łalność przejawia sekcja piłki noż­
nej, która w tym sezonie rozegrała 
22 mecze z okolicznymi drużynami. 
Bramek zdobyto 83, stracono 29. 
Najlepszymi strzelcami ,Gwardii" 
są: Tadeusz Zimmer 17. Antoni Na­
mysł 15, Władysław Migaj 14 bra­
mek.

W błogim śnie natomiast spoczy­
wają sekcje pływacka, lekkoatle­
tyczna i tenisa stołowego. Sekcja 
pływacka pomimo, że może korzy- 

I stać z basenu pływackiego, nie wy- 
|kazu;e żadnej niemal działalności. 
| Praca sekcji ograniczyła się do -po- 
i mocy przy oczyszczaniu basenu. 
I Lepiej przedstawia się praca sek­
cji piłki ręcznej, zwłaszcza siat­
kówki, która rozegrała w tym se­
zonie kilka meczów. Koszykówka 
i szczypiomiak nie mają na razie 
możliwości 1 oz woju, spowodowa­
nym przede wszystkim brakiem 
sprzętu.

Sport w Odolanowie należy 
pchnąć na nowe tory. Nie brak 
przecież chętnej młodzieży, z któ­
rej pod odpowiednim kierownic­
twem wyłonić się mogą talenty.

TEATRY
WIELKI — Dziś teatr nieczynny. Jutro o godz. 19 

„Cyganeria" G. Pucciniego.
POLSKI — Dziś teatr nieczynny.
KOMEDIA MUZYCZNA — Dziś teatr nieczynny. 
MŁODEGO WIDZA — Dziś i codziennie o godz. 18 

„Góry Worobiowe".
KINA

Apollo — godz. 16, 18, 20 „S.O.S"
Bałtyk — godz 15.30, 18 i 20.30 „Wagary"
Muza — godz. 15.30, 18 i 20.30 „Przybrana córka"
Warta — godz. 11 i 12 najnowszy program aktual­

ności, godz 14, 16, 18 1 20 „Orzeł Kaukazu" cz. II
Rialto — godz. 15.30, 18 i 20.30 „Praga rok 1848“

MUZEA
Muzeum Narodowe czynne: we wtorki, czwartki 

i soboty od 9—15, w środy i piątki od 12—19, w nie­
dziele 1 święta od 10—15.

Muzeum Archeologiczne (ul. Sew. Mielżyńskiego 
nr 26/27, czynne w niedziele i święta od godz. 
10—14, wtorki 1 czwartki 9—15, środy i piątki 13—19, 
w soboty 9—12, w poniedziałek zamknięte.

WYSTAWY
Centralne Biuro Wystaw Artystycznych — Od­

dział w Poznaniu, al. Marclnkowskiego 28. Wystawa 
malarstwa, rzeźby, grafiki 1 ceramiki pn, „Plastycy 
w Walce o Pokój". Otwarta w dni powszednie od 
godz. 10—18, w niedziele 1 święta od godz. 10—17.

Redakcls: Poznaś ul Grunwaldzka 19 narożnik Mar 
cetirisktel Telefony redaktor naczelny 77-68 za 
stępca nacz redaktora 78-38 sekr redakcji 77-90 
dzia> listów I interwencll 78-57 dział deoes? 78-14 
nocny 64-72

łedaktor naczelny- łan Zaolerskl
Redaktor naczelny uzyimuię w godz od 12-13

prenumerat*  na „Glos Wielkopolski" przyjmuje P P. K. 
„RUCH", tel prenumeraty 62-25. teł. komisu 75-65. 
nr k-ta V-6714 Cena nrenumeraty zleconej miesięcz. 
nie zł 135.— kwartalnie 405.—zł. oółrocznie 810 — 
złotych

biuro ogtosieś: Poznaś ul Gen Świerczewskiego 3 — 
Teleton 62-31. — Konto PKO Poznaś nr V-6777'110 
czynne od godz 7—16.30 w soboty do 14.30

Wydawca: Spółdzielnia Wydawniczo-OSwiatowa Czytel 
nik". Delegatura w Poznaniu ul Grunwaldzka 19. 
telefon 62-70 1 64-75.

Tłoczono: Wielkopolskie Zakłady Graliczne 
Przedsiębiorstwo Państwowe Wyodrębnione 
Zakład dtóww w rozmiń K—1—13273

Poniedziałek, dnia 23 X 19S0 
PROGRAM II 

Fala Poznania 249 m 
5.10 Początek audycji; 5.15 

Streszczenie wiadomości po­
rannych; 5.20 Koncert: 4.00 
Streszczenie wiadomości po­
rannych: 6.05 Gimnastyka;
6.15 Koncert: 6 50 Poradnic­
two fachowe; 7.00 Ozlennik;
7.20 Wszechnica radiowa;
7.40 Muzyką; 8.00 Streszcze­
nie dziennika porannego: 8.05 
Aktualności Poznania i pro- 
qram bieżący: 8.15 Przerwa;
13.50 Audycla szkolna d'a 
klas III — IV; 14-00 Audycja 
ZHP; 14 30 Audycja szkolna 
dla klas V —Vll: 14.50 Kon­
cert; 15.30 Aud. dla dzieci;
15.50 Aud. PCK dla chorych;
16.20 Melodie filmowe: 16.35 
Z warsztatu racjonalizatora; 
16.45 „Ha swojską nutę"; 
17.00 Dziennik: 17.15 Kon­
cert: 17.40 Lekcje lęzyka ro- 
syjsklego- 18 00 Kołysanki w 
wyk. Zofii Charłampowlcz;
18.15 Reportaż literacki; 18.30 
Lekk’c utwrry skrzypcowe;
18.40 Poznański dziennik wie­
czorny; 19 00 Wszechnica ra­
diowa; 19.20 Muzyka: 19.45 
Odpowiedzi fali 49; 20.00
Dziennik; 20.30 Koncert; 21 30 
Muiyka I aktualności; 22.20 
Koncert; 23.00 Ostatnie wia­
domości; 23.10 Koncert sym­
foniczny; 24.00 Koniec oudy- 
cii.

Kupujemy każdą Ilość

płyt cynkowych
do rotaprlntów.

Zgłoszenia przyjmuje 
P.Z.W.S. — Poznań, 
Ogrodowa 11. K2315

Wolne posady

Szofer kwalilikowany na oso­
bowy Fiat, 4 godziny dziennie. 
Poznaś, Staszica 21, warsztat. 
______________________ 10468g 

Pomoc domową młodsza po­
trzebna. Poznaś, ul. Ratajcza­
ka 19, m, 101._________10469g

Pomoc domowa potrzebna za­
raz. Poznaś, Kościelna 18 — 
rzeźnictwo._____ _____  10440g

Potrzebna zaraz gospodyni z 
gotowaniem, 2 osoby, wieś, 
blisko Poznania Adres wskaże 
Glos Wlkp. nr 10463g.

Szuka posady
Księgowa ze znajomością ję­
zyka angielskiego poszukuje 
pracy. — Zgłoszenia: Poznaś, 
Karmelicka 1, m. 19. 10446g

Młoda wychowawczyni przyj, 
mie posadę 1—2 dzieci. Może 
bvś wyjazd. Oferty: Bydgoszcz, 
Ziemia Pomorska 6236.
________ ______________ K2334 

Nr 292 AB—G

Za dużo kurzu
w KALISZU

Ranna godziny cechuje w 
m astach wzmożony ruch ulicz­
ny. Tak też jest i w najstar­
szym naszym mieście, Kaliszu. 
Do miasta przyjeżdżają ludzie 
za wsi po sprawunki, świat pra­
cy dąży do swoich zajęć. Przy­
jemnie jest iść rar.o do pracy 
czystymi ulicami miasta. Gorzej 
jednak, jeżeli sprząta się jezd­
nie i chodniki dopiero wtedy, 
(jak to ma miejsce w Kaliszu), 
kiedy ulicami zdążają do pracv 
przechodnie. Tumany kurzu za­
sypują oczy, głowy i brudzą 
ubrania. Jeżeli Kalisz nie po­
siada polewaczek ulicznych, to 
Prezydium Miejskiej Rady Na­
rodowej powinno nakazać za­
miataczom ulic polewać je ko­
newkami by uchronić przechod­
niów od tumanów kurzu który 
brudzi, niszczy odzież i jest 
rozsadnikiem wielu chorób.

Ino

W szpitalu wrzesińskim
otwarto piękną świetlicę 

bardzo długo trwały 
o urządzenie świetlicy

Długo, 
starania 
w Szpitalu Powiatowym we I 
Wrześni. Wiele najróżniejszych 
przeszkód trzeba było usunąć, 
wiele starych nawyków zwal­
czyć, aż wreszcie dzięki energii 
małej grupy ludzi z wicedyrek­
torem szpitala ob, Ciemnoczo- 
lowskim na czele, przerobiono 
dawniejsza laboratorium na 
świetlicę. Przebicie zbędnego 
muru i konieczne przeróbki po­
zwoliły stworzyć lokal świetli­
cowy ładny i miły.

W dniu wczorajszym przyby­
li przedstawiciele Partii, Pre­
zydium. PRN i organizacji spo. 
łecznych na uroczystość otwar­
cia. Przybyłych powitał dyrek-

tor — dr Mirski, przedstawia­
jąc krótko cel, któremu służyć 
ma świetlica, po czym prze- 
wodin. Prezydium PRN — 
Kwiatkowski przeciął symbo­
liczną wstęgę.

W nowootwartej świetlicy 
odbyła się akademia ku czci 
Rewolucji Październikowej. Re­
ferat o światowym znaczeniu 
Rewolucji wygłosił ob. W. Ra- 
jewicz, podkreślając mocno, 
że właśnie proletariacka rewo­
lucja październikowa pierwsza 
dala wolność wszystkim naro­
dom byłego imperium carskiego.

Część artystyczna wykonana 
przez personel szpitalny, obej­
mowała deklamacje śpiew i 
tańce. (St. • St.)

Obwieszczenia Pracownicy poszukiwani
Państw. Liceum Mechaniki Rolnej w Koźminie 
Wlkp., powiat Krotoszyn, przyjmie jeszcze kil­
ku niezamożnych uczniów do I klasy. Pierwszeń­
stwo mają synow.e członków Spółdz. Produkc., 
pracown. P.G.R i małorolnych. Stypendium za­
pewnione. Bliższych informacji udz.eli Dyrekcja.

K2343
Przetargi — licytacje

Prezydium Gminnej Rady Narodowej w Zabiko- 
wie podaje do wiadomości, źe w dniu 27 X 50 
o godz. 12 odbędzie się w Burze Prezydium 
w Żabikowie, plac Wolności nr 6 sprzedaż w 
drodze przetargu, nieruchomości o obszarze 
0,07,80 ha wraz z budynkiem mieszkalnym w Lu­
boniu, ul. Gen. Świerczewskiego nr 2. 10471g

Tokarz w metalu potrzebny zaraz. Spółdzielnia 
Pracy, Poznań, Rokossowskiego 99. 10456g

Dwóch biegłych rotaprincistów poszukujemy za­
raz. Zgłoszenia przyjmuje P.Z.W.S. — Poznań, 
Ogrodowa 11. K2316

Szofera z prawem jazdy I kat., specj. na silniki 
Diesla, 4 elektryków instalacyjnych, 3 palaczy 
przyjmą Poznańskie Zakłady Elektrotechniczne. 
Zgłoszenia przyjmuje Biuro Personalne P.Z.E.,
Poznań, L.belta 5. K2327

Błam nutriety. Ślusarek. Po­
znaś, Szamarzewskiego 57, 
m. 2. 1046Cg

OGŁOSZENIA PRÓBNE g
Zaufana starsza pani poszuku­
je pracy u bezdzietnego mał­
żeństwa. samotnego pana lub 
na probostwo. Zgłoszenia: Po­
znaś, Karmelicka 1. m 19.

10445E

Osobiste

Za długi żony mej Marii Tom­
czak z domu Nowak, zamiesz­
kałej św. Marcina 39, m. 5, 
nie odpowiadani. Kazimierz 
Tomczak, Poznań, Piekary 26.

10459g

Sprzedaże

Kamienica komfortowa —
2 700 000; dom 4-pokojowv
1 200 000: parcela Puszczy- 
kówku, 550 000. Gruszczyński, 
Wawrzyniaka 22. 10470g

STRONA 4

Futro męskie oposy, kołnierz 
bobry, średnia figura, stan 
pierwszorzędny. Poznaś. Ma­
tejki 3, m. 16, godz. 14—17.

10476g

Willę komfortową, Parku Wit. 
sona. 2 700 000, oraz wybór 
kamienic, parcel, poleca Me- 
tciski, Poznaś, Marcina 23,

10447g

Dywan, warsztat tkacki, sprze­
dam. Zawadzka, Poznań, Cheł­
mońskiego 17, m. 9, wieczo­
rem. 10452g

Willę nową mieszkaniem 3-po- 
kojowym, willę większym 0- 
grodem, mieszkaniem. ’/< domu 
mieszkaniem, domy przy placu 
Wolności, 27 Grudnia. Fredry. 
Dąbrowskiego, w idealnych 
częściach, sprzedaie Gorośski. 
Poznań, Świerczewskiego 11, 
m. 14. 10462g

Dobrego konia, klacz (gniady), 
7 lat, I60 cm. sprzedam. Po­
znaś, Fabryczna 1, m. 2.
_______________ _ 10£6 lg 

Parcel? willową. 880 m*.  tram, 
wal, Górczyn, wille */.  część, 
wolnym pokojem, morga ogro­
du. Łazarz, sprzedam, „Pro- 
mieti", Poznań, Marcina 10.

10458g

Kupna
Kupie kamienie mińskie 110. 
w dobrym stanie. Antoni Sza- 
Newski, Nowawieś. pow. Żnin 

4327

Zyuby
Unieważniam zgubione zezwo­
lenia na wywóz mebli nr 5624. 
nr 9038 na nazwisko Bolesław 
Drap, Krzyż. 4132?

Leqltymacje służbową MO nr 
002 706, legitymację TPPR. od­
cinek wymeldowania, kartę re­
jestracyjną RKU Kalisz zgubił 
Antoni Bartosik. 10431g

NOA KULTURA

omamią; 
ueaomimu ® uralczu: 
łramZHfM.MTHM H 0 K8ŁTMM SOC*  
W-łJTWaraS JAIISTWCZKĄ/

Unieważniam książkę klaczy 
sera B 015 900, wydana Wit­
kowie na Kazimierza Szuberta.

2o września pozostawiłem po­
ciągu osobowym, odcinek Le- 
szno — Poznań, godz. 18,27 
z Leszna, teczkę skórzaną do­
kumentami budowlanymi. Ucz­
ciwego znalazcę proszę zwrot 
dokumentów za wynagrodze­
niem. Budowlane Przedsiębior­
stwo Powiatowe Lesznie. Za­
borowska 15. 4273

K2336


